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Na Lwów Skład i Ekspedycya: Agencya
Sokołowskiego, Pasał Hausmana L. 2.

Cena Numeru wszędzie

Centy ® (4 halerze).
PRENUMERATA

miesięczna wszędzie, zarówno w Krakowie jak na pro- 
wincyi 2 K, już z dostawą do domu, względnie z prze­
syłką pocztową. — Prenumerata za granicą 2 marki, 

3 franki, 1 rs. 20 kop.
POJEDYNCZE EGZEMPLARZE NABYWAĆ MOŻNA 
VE WSZYSTKICH AGENCYACH PISM i NA WSZYST­

KICH DWORCACH KOLEJOWYCH.

NOWINY
Dziennik niezawisły demokratyczny illustrowany.

OGŁOSZENIA
za wiersz petitu 16 hal., za każdy następny raz 12 hal., 
drobne ogłoszenia po 4 halefte od wyrazu (minimum 
50 hal.). Nadesłane za wjefsz.fetitowy 50 hal,, spody na 
każdej stronie po 3 Kor. — Załączniki 20 Kor. za tysiąc.

Inaeraty prowadzi w swoim zarządzie p. M. Hupczyo,
Administracya „NOW1N“: słloa Zacisza L 7, 

otwarta od 9—1 w południe i od 3—5 popołudniu.

Redakcya i Administracya „Nowin": Kraków, ul. Zacisze L. 7, Tel. 512, 
Redaktor przyjmuje od godziny 11 do 12 w południe. — Ekspedycya 

„Nowin" poranna w drukarni Rynek gł. L. 8.

REDAKTOR NACZELNY:
I tTDWIK SZCZEPAŃSKI.

Wiadomości ustnie, telefonicznie i listownie przyjmuje Redakcya (Tel. 512) 
od godziny 9 rano do godziny 8 wieczorem w biurze przy ul. Zacisze 7, 

Rękopisów nie zwraca się.

„MO WINY” wychodzą wieczorem o 5 i zrana o 8. Cena numeru 4 ct (8 hal.). W poniedziałki i dni poświgteczne „Nowiny" wychodzą o 9 zrana. Cena 2 ct.

I Rosyi i zaboru rosyjskiego.
(Telegramy „Nowin").

D U M A.
Petersburg. (Pet. aj. tel.). Na wczorajazem po­

siedzeniu Dumy prsyszło podczas dyskusyl nad 
ustaleniem liczby zastępców sekretarzy Dumy do 
następującego sajśeia:

Pewien umiarkowany poseł zaproponował, aby 
każde stronnictwo otrzymało jeden urząd Bastępcy 
sekretarza Izby.

Na to powstał muzułmanin Mustafa Machmu- 
dow i oświadczył, że Duma powinna mieć na oku 
jedynie interesa większości opozycyjnej a nie in- 
teresa ludzi, którzy tylko dzięki woli Stołypina 
tutaj zasiadają. (Tym słowom mówcy przyklaski­
wali posłowie z lewiey zaś posłowie z prawicy 
przerywali).

Prezydent Gołowin w pełnym taktu tonie wska­
zał na to, że nikt opróez przewodniczącego niema 
prawa przywoływać mówcy do porządku, zaś z dru­
giej strony wszyscy bez różnicy przekonania muszą 
mieć uszanowanie dla każdego posła, jak długo 
mandaty nie są jeszcze weryfikowane. (Oklaski 
na prawicy i w centrum).

W ogólności Duma jest przeciwną pomnożeniu 
liczby zastępców sekretarzy. Prawdopodobnie ża­
den z członków prawicy, nie zajmle miejsca w se­
kretery acie.

Petersburg. (Pet. aj. tel.). Z pomiędzy pięeiu 
wybranych zastępców sekretarzy Dumy dwóch jest 
kadetów, a trzech socyalistów.

Duma po dokonaniu tego wyboru przyjęła 
wszystkimi głosami prseelw jednemu regulamin, 
wypracowany przez pierwszą Dumę i postanowiła 
przystąpić do weryfikacyl wyborów.

Uniwersytet w Petersburgu.
Petersburg. Naczelnik miasta za pomocą afi­

szów zawiadamia, że wkroezy w r&zie dalszego 
trwania niepokojów na Uniwersytecie.

Bandytyzm na Kaukazie.
Kutals. (Pet. ag. tel.). Nieznani sprawcy rzu­

cili wczoraj rano trzy bomby i dali strzały re­
wolwerowe na karetkę kasy państwowej, którą 
eskortowało dwóch urzędników policyi i urzędnik 
kasy. Zginęli urzędnik, woźnica, oraz obaj urzę­
dnicy policyjni. Kasyer i cztery inne osoby odnio­
sły rany. Sprawcy uszli zrabowawszy 15.000 rb.

Telegramy „Nowin“.
Bar. Beck o zajściach lwowskich.

Wiedeń. (B. kor.). Wczoraj zjawiła się u pre­
zydenta ministrów br. Beeka deputacya lwow­
skiego uniwersytetu, złożona z profesorów d-ra 
Chlamtacza, d-ra Gluzińskiego, d-ra Starzyńskie­
go, d-ra Tliła 1 d-ra Twardowskiego, aby go po­
informować o ostatnich zajściach na uniwersytecie 
i wręczyć mu memoryał o lwowskim uniwer­
sytecie.

Prezydent ministrów wystosował do profeso­
rów gorący apel, aby ze swojej strony wpływali 
na studentów obu narodowości w duchu uspakaja­
jącym. Prezydent ministrów potępia zaszłe wy­
kroczenia i prosi kolegium profesorów, aby stu­
dentów nie pozostawili w wątpliwości, że niele­
galne środki najmniej nadają się do przeprowa­
dzenia i uwzględnienia jakichkolwiek życzeń u 
rządu. Rsąd ma na oku eharakter uniwersytetu i 
nie ma zamiaru naruszenia go, a to tem umiej, 
iż kulturalnym potrzebom studentów ruskich 
w ramach istniejących ustaw dostatecznie można 
uczynić zadość.

Wiec chrześciańsko-społeozny w Wiedniu.
Wiedeń. „Corresp. Austria" donosi, że przy u- 

dziale zastępców z wszystkich stren Austryi od­
był się wczoraj t. zw. pierwszy państwowy wiec 
ehrześć.-Bocyalny. Przybyli nań marszałek kraju 
ks. Liechtenstein i liczni posłowie. Ks. Liechten- 
łte zagaił wlec i w przemowie wezwał do łą- 
czuej akeyi wszystkich chrzęść.-społecznych prze­
ciw soc.-demokracyl. Wiceburmistrz Neumayer po­
witał wiec imieniem dra Luegera, poczem wygło­
sił GeBsmann referat o ogólnej politycznej sytua- 

cyi 1 przedstawił program wyborczy partyi, zaś 
inni posłowie omówili kweatyę. włościańską, han­
dlu, przemysłu, rękodzieła, robotniczą i ubezpie­
czenia w razie słabości i wypadku.

Manifestacya marcowa.
Wiedeń. Jak corocznie, zorganizowani robotni­

cy urządzili wczoraj manifestacyę ua eentralnym 
cmentarzu na grobach poległych w marcu. Po 
szeregu mów zebrani przedefilowali koło grobów. 

Burzliwe zgromadzenie pomoc, handl.
Wiedeń. Jedna z lokalnych korespondencyj do­

nosi, że wczoraj odbyło się zgromadzenie pomo­
cników handlowych celem zajęcia stanowiska wo­
bec nowej ustawy o prywatnem ubezpieczeniu. 
Podczas wywodów mówcy nlem. narodowego za 
ustawą, przyszło do burzliwych scen, tak, że za­
stępca rządu musiał zgromadzenie rozwiązać. Na 
ulicy powtórzyły się sceny burzliwe, policya je­
dnak rozprószyła zebranych.

Wydalanie studentów polekich.
Berlin. (B. Wolffa). W parlamencie pos. Sejda 

i tow. wnieśli następującą interpelacyę:
Czy kanclerzowi wiadomem jest, że w Pru- 

siech z wyższych i średnich zakładów naukowych 
wydala się uczniów za stanowisko zajęte przez 
ich rodziców w sprawie udzielania nauki rellgii i 
że przez to uniemożliwia się im korzystanie 
z praw przysługujący eh każdemu obywatelowi? 
Co zamierza kanclerz wobec tego uczynić.

Interpelacyę podpisało 33 posłów Polaków i 
centrowców.

Interpelacya Jaureaa.
Paryż. Potwierdza się, iż Jaures sainterpeluje 

w Izbie deputowanych prezydenta gab. i ministra 
robót publ. z polecenia grupy zjednoczonych so­
cyalistów, w sprawie strejku robotników elektry­
cznych i zamierzonego użycia oddziałów techni­
cznych wojska w elektrowniach.

Bójka w wojsku francuskiem.
Paryż. W szpitalu wojskowym na wysepce 

koło Toulon przyszło do bójki między umieszczo­
nymi Łam żołnierzami kolonialnymi, przyczem 
znaczniejsza liczba żołnierzy została pokaleczoną. 
Dopiero artylerzyści przywrócili porządek.

Koniec strejku w Paryżu.
Paryż. Robotnicy elektryczni wczoraj popołu­

dniu pracowali.
Bomby w Barcelonie.

Barcelona. Na ulicy Eanida wybuehła petar­
da. Aresztowano podejrzane indywiduum. Dwie 
inne petardy znaleziono na ulicy.

Pożar w Konstantynopolu.
Konstantynopol. Ubiegłej nocy spłonęło ceaar- 

kie liceum w Serail w Galacie wskutek ekaplo- 
zyi gazu. Ofiar w ludziach nie było.

Strejk służby miejskiej w Krakowie.
Jak już swego czasu donosiliśmy, służba miej­

ska krakowska wszelkich kategoryj, zorganizowa­
na przy Polskim Związku zawodowym kat. Stów, 
podjęła energiczną walkę o poprawę bytu. W tej 
sprawie wysłali nawet deputacyę do prezydenta 
miasta, który delegatom przyrzekł zająć się tą 
sprawą jak najprędzej. Tymezasem mijały tygo­
dnie, a sprawy tej w magistracie nie poruszono.

Robotnicy miejscy, rozgoryczeni tem, odbyli 
onegdaj w Domu robotniczym zgromadzenie, w 
którem wzięło udział przeszło 400 ludzi, zatru­
dnionych w służbie miejskiej.

Po burzliwej dysknsyi uchwalono jednogłośnie 
chwycić się ostatniego środka walki, to jest strej­
ku. Uchwalono mianowicie, że gdyby prezydyum 
nie zajęło się odrazu regulacyą płac 1 stosunków 
wśród służby miejskiej, to służba ta za 14 dni 
rozpocznie strejk. Będą więc strejkowali robotni­
cy, zatrudnieni przy zakładzie czyszczenia miasta, 
kanalarze, a nawet lampiarze. Gdyby więc doszło 
do strejku, Kraków pewnego wieczora pogrąży 
się nagle w ciemnościach, bo nie będzie miał kto 
zapalić lamp.

Musimy zaznaczyć, że rozgoryczenie wśród 
służby miejskiej, faktycznie pod względem płacy 
niemożliwie sytuowanej, jest wielkie i że do strej­
ku przyjść może. A przecie możnaby temu zapo- 
biedz. I nie wątpimy, że magistrat, w interesie 

zresztą całej ludności, podejmie odpowiednie kro­
ki, aby do ewentualnego strejku nie dopnśeić, 
tembardziej, że żądania służby są najsłuszniejsze.

Co słychać w mieście?
Kraków, dnia 11 marca 1907.

Jubileusz Orzeszkowej w Krakowie. Szereg uro­
czystości ua cześć Elizy Orzeszkowej rozpoczęło w so­
botę przedstawienie „Hardych dusz. Doskonała to 
przeróbka powieści „Bene nati“, dokonana przez Z. 
Sarneckiego, która swego czasu (ze Siemaszkową 
w roli Salusi) wielkiego w Krakowie doznała powo­
dzenia.

Westybul teatru był udekorowany zielenią; na 
schodach naprzeciw wejścia ustawiono kolosalny biust 
Orzeszkowej, udatną pracę T. Błotnickiego. Po 1 akcie 
dr. J. Flach wygłosił imieniem komitetu krótką prze­
mowę, charakteryzując zasługi jubilatki.

Dziś w salach starego teatru odbędzie się rant na 
cześć Orzeszkowej.

J u b i 1 e ■ s z Elizy Orzeszkowej uczczono także w 
teatrze ludowym uroczystem przedstawieniem. Front 
sceny udekorowano kwiatami z pośród których wyła­
niał się olbrzymi biust jubilatki. Po podniesieniu kur­
tyny, w otoczeniu całego personelu, przemówił dyre­
ktor p. Fr. Frączkowski skreślając działalność Jubila­
tki na polu literatury a kończąc uwieńezył biust jej 
wspaniałym wieńcem laurowym z wstęgami o barwach 
narodowych i wzniósł okrzyk na eześć jubilatki, po­
wtórzony przez licznie zebraną publiczność. Po ode­
graniu przez muzykę poloneza i wieńca polskiego ode­
grali artyści przeróbkę z powieści Orzeszkowej p. A. 
Kallas p. t. „Meir Ezofewicz". Sztuka oała była wy­
reżyserowana i grana bardzo dobru. Z grających trze­
ba wyszczególnić w pierwszym rzędzie p. Frąezkow- 
skiego (Meir), p. Zarembę (Jankiel Kamionkier), p. 
Wyrwicza (Kabbi Todros) i p. Cbolewioza (Mojsze, me- 
łamed), z pań: Mirską (Gołda), Czermańską (Hana), Ga­
lińską (Lijka) i Cbrapezyńską (Mera).

Warsztat dla uozniów szkół średnich. Przy uli­
cy Podzamcze I. 30 tuż nad Wisłą, u stóp Wawelu, 
w obszernych cztereeh salach na 1 piętrze codziennie 
od godziny 3-ej do 7-ąj rozlega się warczenie tokarni, 
stnkot młotków, zgrzyt rżniętego drzewa, głośny dźwięk 
obrabianego żelaza. To uczniowie szkół średnich, korzy­
stając z wolnych od nauki godzin, robią rozmaite przed­
mioty z drzewa i żelaza, a ćwicząc ciało, wyrabiając 
sobie siłę i zręczność, kształcą rękę i eke, uczą pa­
trzeć się inaczej na pracę, a temsamem i szanować ją. 
Zaiste wzniosła te myśl wprowadzenia pracy ręcznej 
w zakres zajęć młodzieży szkół średnich. Całe społe­
czeństwo winno przyklasnąć tej pięknej idei i popierać 
ją. Szczególniej rodzice mąjący synów w szkołaeh śre­
dnich w Krakowie niech zajrzą tam i przypatrzą się 
z jaką ochotą staje młodzież przy warsztacie, zrzuca 
bluzę a zabiera się do hebla i piły, jak z pod ieh 
niewprawnej ręki wychodzą zgrabne przedmioty, które 
tarcz dla nich mąją wielką wartość, gdyż sami je so­
bie zrobili. Każdy zwiedząjący będzie z pewnośoią mile 
widziany, a warto poświęcić parę chwil 1 przyjrzeć się 
temu zajmującemu widokowi. A jednak pracownia nie 
jest jeszcze przepełniona, jeszcze jest kilkanaście miejsc 
wolnych i kilkudziesięciu uczniów może być przyjętych. 
W tej porze, gdzie błoto i wilgoć nie pozwalają na 
dalsze wyeieezki i spacery, niech uczniowie pospieszą 
tłumnie do warsztatu, a przekonają się, iż chwile tam 
spędzone będą wielką dla nich przyjemnością.

Ciekawa konfereneya o „Pieśni ludowej fran- 
susklej", ilustrowana śpiewem, odbędzie się w lokalu 
„Koła artystyczno-literackiego" dnia 14 b. m. o go- 
dziaie 8 wieezór (ul. Wiślna 1. 5).

Konferencistą, pianistą i śpiewakiem w jednej oso­
bie jest Francuz, pan Renó Delbort, profesor literatury 
i dykcyi w instytucie „Saint-Germain" w Paryżu.

Raz lab dwa razy do roku urządza on swoje lite- 
racko-artystyczne „tournees" po znaczniejszych miastach 
zachodnią) Europy, a jego konfereaeye zyskują coraz 
szerszy zastęp wielbicieli.

Konferencje takie łączy on nietyiko z koncertami, 
ale i z przedstawieniami dramatycznemi.

Ogromne powodzenie zyskały jego „tournees" po 
Danii i Holandyi, odbytej w towarzystwie artystów 
„Komedyi francuskiej", przedstawiających „Cyrulika 
sewilskiego" i „Wesele Figara".

Każdą z tych komedyi poprzedzała konfereneya p. 
Renó Delbort o ich autorze, genezie, znaczeniu litera- 
ckiem, społecznem i politycnem.

Bill o „siostrze nieboszczki żony". „Siostra 
nieboszczki żony" zjawia się przynajmniej po raz 
siedmdziesiąty przed angielskiem ciałem prawodaw- 
czem w szatach projekta prawnego. Idzie mianowi­
cie o zmianę prawa matrymonialnego, które zgodnie 
z literą pisma świętego, nie pozwala wdowcom za­
wierać ślubów małżeńskich z siostrą żony zmarłej. 
Otóż w życiu właśnie tak się zdana, że niezamężne 
panny przebywają w domu siostry, mającej już o- 
gnisko rodzinne; w razie choroby one zajmują się 
gospodarstwem i dziećmi Gdy zaś śmierć zabiera 
szwagrowi żenę, a siostrzeńcom matkę, opieka nad 
domem, życie pod jednym dachem, węzły przyjaciel- 
sko-moralne wytwarzają atmosferę, w której rozwija 
się miłość między wdowcem, a szwagrową, opiekun­
ką. Życie, jak fala silna nie zwraca uwagi na tamy 
prawne; szczególnie w rodzinach drobnomieszczań- 
skich i robotniczych „siostra nieboszczki żony" zaj­
muje stanowisko olbrzymie, chroniąc dzieci od ma­
cochy obcej, a wdowca od zaniedbywania opuszczo­
nego ogniska domowego.

„To też nie dziw, że kwestya „siostry niebosz­
czki żony" stała się popularną i żywotną. Ducho­
wieństwo anglikańskie występowało zawsze z całą 
siłą przeciw zniesieniu tego ogranicienia w prawie 
małżeńskiem. Podczas ostatniego głosowania w Iz­
bie lordów dzisiejszy król Anglii, Edward VII., któ­
ry wtedy, jako następca tronu zasiadał jeszcze w 
wyższej Izbie prawodawczej, głosował ostentacyjnie 
przeciw biskupom, a za reformą prawa małżeńskie­
go, ale pozostał w mniejszości. Obecnie „siostra 
nieboszczki żony" doczekała się znowu drugiego czy­
tania w Izbie gmin i większością niemal że 250 
głosów została poruczona łaskawym względom kemi- 
syi redakcyjnej parlamentu. Wobec takiej większości 
Izba lordów przyjmie projekt prawny, uświęcony 
przez Izbę niższą, tembardziej. te w hiatoryi „sio­
stry nieboszczki żony" bywało i tak, te Izba lordów 
oświadczała się za retormą, . Izba gmin przy­
jąć nie chciała.

Ortografia konkurenta.
Zabawną prawdziwą dykteryjkę opowiadają sobie 

we Lwowie.
Pan X., człowiek przystojny, bogaty i młody, 

pokochał pannę Y., nie śmiał jej jednak tego wy­
znać, aż dopiero na pewnym pikniku, do reszty o- 
szołomiony potęgą jej wdzięków, wziął na odwagę, 
napisał parę słów i podczas tańca wcisnął jej w rę­
kę bilecik tej treści:

„Kocham Panią nad rzycie.
A".

„Rżyj Pan sam.
B“.

odpisała panna i wsunęła mu dyskretnie odpowiedź 
w czasie najbliższego kotyliona.

To „rżyj" jest tem zabawniejsze, że nieortogra- 
fiozny konkurent jest właścicielem pysznej stadniny.

Repertuar teatru miejskiego w Krakowie.
Poniedziałek: Teatr zamknięty.
Wtorek: „Zrzędność i przekora" kem. w 1 ak. 

Al. hr. Fredry i „Romantyczni" kem. w 3 akt. Bdm. 
Rostanda ((występ p. M. Przybylko).

Środa: „Czajka", kom. w 4 akt Ant. Cze­
chowa (popularne.).

Czwartek: „Cierpki owoc", komedya w 3 akt. 
Roberta Bracco.

Piątek: „Harde dusze", sztuka w 5 akt. po­
dług pewieśei E. Orzeszkowej, Z. Sarneckiego (występ 
p. M. Przybyłko).

Sobota: „Świecznik", kom. w 3 akt. Alfreda 
de Muaset (nowość), występ p. M. Przybyłko.

SkłaflfortBDianów.W. BARABASZ 
KRAKÓW, L. »». L piętro, 

(Dom Wgo Wład. Fisehera), Linia A—B.

Zakład wodoleczniczy i Sanatoryim
Dra KUPCZYKA

Kraków, nl. Szujskiego 11.

Japońska Kwiaciarnia! 
w Krakowie, przy ulicy Grodzkiej L. 48, 

(obok przystanku kolei elektrycznej).

Wielka sposobność do zakupna kwiatów ciętych, 
doniczkowych i sztucznych. „

Zakładp rodniczy Półfsie Zwierzynieckie 29, Kazimierz MiciW.



Najnowsza książeczka 
t do nabożeństwa 

DLAINTELIGENpYl 
ukazała się nakładem 

KSIĘGARNI KATOLICKIEJ 
Dra Władysława Miłkowskiego

W KRAKOWIE
ulica św. Jana 6 (Hotel Saski) 

TELEFON Nr. 708.
pod tytułem

W Imię Ojca i Syna - - ■ 
— i Ducha Św. Amen.
Ze 6tarych ksiąg oraz z myśli własnej 

zebrane modlitwy przez
ZOFIĄ z HR. FREDRÓW 

hr. Szeptycką.
Maleńki format podłużny dwa wyda­
nia : bez obwódek (4 8 centym), w ele­
ganckiej oprawie, cena 2, 3, 4, 5 i 6 
Kor., z obwódkami etylowemi na ka­
żdej stronicy (5,10 centym), w elegan­
ckiej oprawie cena 3, 4, 6 i 8 K. — 
Na porto należy dołączyć 40 halerzy. 
Najnowszy katalog nakładowy 
przesyła się każdemu bezpłatnie i.

franco. 34c

SERY
Śmietankowe 

poleca 123
handel towarów kolonialnych 

pod firmą: 

WOJCIECH
OLSZOWSKI 

W KRAKOWIE, 
Mały Rynek, róg nlicy 

Szpitalnej.

I
Zmiana Lokalu.

ZAKŁAD 
artyst -kamieniarski 

i budowlany 
lózefa Kulsszy

ie posiada 
4r gotowych 
8 piaskowca,
się wykona- 
,wincJi.“‘Sa

Czekolada mlecznag
orzechowa 

wyrób własny poleca
ADAM PIASECKI

Kraków, ul. Długa 10.
ul. Floryańska 2, Hotel Drez-

fił

J. HOPCASA, 
A. SALOMONOWEJ

znajduje się obecnie 44 

przy ul. Sławkowskiej 2. 
Abonament Pism całego świata. Sprze­
daż pojedynozyoh numerów pism, bro­
szur, konduktorów, kalendarzy, wido­
kówek i t. p. Przyjmuje się Inseraty 

(ogłoszeala) do wszystkich plam.
OSOBNY DZIAŁ KSIĘGARSKI

ISTa post
Ryby wędzone i marynaty
Sygi rosyjskie, Łosoś, Flondry, Piklingi znakomite 
Śledzie marynowane, ubierane, sztuka 24 hal.
Kawior niesoluny
Sery wsze'kiego rodzaju, krajowe i zagraniczne 
Masło deserowe i kuchenne.

JSTa. święta
Szynki pragskie, Kiełbasy wiejskie
Drób dobrze tuczony
Wina reńskie, francuskie, węgierskie, austryackie i szampańskie 
Kompletne dostawy świąteczne
Majonezy, Galarety, Pasztety z drobin i dziczyzny 

POLECA

HANDEL DELIKATESÓW
pod firmą

L. AKSMANN
Kraków, Floryańska Ł. 31.

firmę Gdznaczm kilkakrotnie złotymi medalami a dostawy tuta

poszukuje posady lub chce kogo zatrudnić, kupić 
coś lub sprzedać, albo wydzierżawić, powinien 
ogłosić to w drobnych ogłoszeniach „Nowin". 
Jedno słowo kosztuje 4 hal., pierwsze liczy się 
potrójnie; najtańsze ogłoszenie kosztuje 50 hal. 
Należytość przesyłać można w markach poczt.

L 
P
■ łyny

p
■ rzybory

p
■ rzyrzady

p

krajowe i zagrani­
czne najsłynniej­

szych firm: „Fos“ 
(Warszawa), Kodak, 
Goerz, Lumiire, Jou- 
gla etc. Po najtań­
szych cenach W naj­
większym wyborze. 

Cennik gratis.

PASKI najmodniejsze, WOALKI, KRAWATY, RĘKAWICZKI. 
POŃCZOCHY DAMSKIE, DZIECINNE oraz SKARPETKI. PARA­
SOLE, PARASOLKI, PRZYBORY do szycia, haftu i drobiazgi 

w wielkim wyborze po cenach bez konkurencyi poleca

w Krakowie na Małym Rynku
poleca na bieżący tydzień i wysyła pocztą lub koleją na prowineyę po 

najniższych cenach za zaliczką:
Ryby morskie jak Łupacze drobne i wielkie, 174

Kabliony, Łososie i Okunie morskie,
Fląderki do smażenia, Ozorowce (Rothznugen), 
Szołdry (Heilbut) i na części, Turboty (Steinout) i Starniew (praw­

dziwe Soles).
Ryby rzeczne jak Szczupaki i Karpie żywe.

Szczupaki świeżo zamrażane po K. 1*60  do K. 2 za kg.
Sandacze „ „ „ K. 2 do K. 2 40 za kg.
Łososie różowe (8—6 kg. sztuka) po 5 K. za kg.
Wyzinę rosyjską na części po 3 K. za kg.

Kawior jesiotrowy, białuży i carski, w puszeczkach od 1 /„ do 1 kg. po 
eonach za ’/a kg. 12, 16, 24 i 28 K.

Majonesy gotowe, przewyborne, w słoikach po K. 1'60 i 3.
Ser litewski prawdziwy, przewyborny i pikantny, za kg. K 3 20 
Sygi rosyjskie wędzone, Piklingi, Szproty, Łoeosiośledzie wędzone, 
Łosoś rzeczny różowy, wędzony, dkg. tylko 6 hal.
Marynaty i Konserwy z ryb w największym wyborze, pierwszej tylko 

jakości i najtaniej.
Szczegółowe oennlki wysyłam na żądanie gratis I franko.

Magazyn nowości ANASTAZEGO FROHCZA
Kraków, ulica Floryańska 17

fSALON FRYZYEHSKI dla Pań i Panów! 
Ł Piotra Łabużka w Krakowie, ulica Szewska Nr. 4, X 

0 urządzony na wzór zagraniczny z największym komfortem i wszelkiemi wymogami Q 
* pierwszorzędnych modernistycznych zakładów fryzyerskich, utrzymuje na składzie « 
Sk 266 wszelkie przybory toaletowe. /£>

Wielki wybór grzebieni i szpilek do włosów. — Perfumerya krajowa i zagraniczna.

XXXXXXXXXXX 
JNA POST*  
X Pierwsztirzgdny thfzńeijanski X 

X HANDEL RYBX 
X istniejący już od lat kilku- 

dziesięcin pod firmą X

M Erazm JroczHowsHi*
M Kraków, ul. Rybaki 7, pod Wa £ 
X welem, Filia: Plac SzozepańskiX poleca: X
X Ryby wszelkiego gatunku, X 
*t.j. Łososie, Szczupaki, San- W 

dacze żywe i bite, Liny,
X Karpie śląskie, Sumy i t. p. 
*po cenach konkurencyjnych, w 

Także ryby morskie w różnychX gatunkach. X
X Również na zamówienie wy- X 

syła tak na prowineyę jak 
7W i za granicę w każdym czasie.

Sprzedaż odbywa się codzień * 
X na Rybakach, a w filii w dni X 
W postne. 178

MXXXXXXXXXX

FurIlia -ni h i prał ni l <-hetniczna
pod firmę

PIOTRA UTELSKIEGO
Kraków, ul. Karmelicka 17, 

przyjmuje do farbowania, prania lub odczyszczania wszel­
kie materye jedwabne, wełniane, bawełniane, aksamity, 
koronki, dywany, firanki, kapy, ornaty, ubrania męskie 
i damskie, uniformy wojskowe, pokrycia meblowe i t. p. 

w całości lub proste. yas
Zamówienia na prowineyę uskutecznia się jak nąjprędzej 

za pobraniem pocztowem.

ZMIANA LOKALU!
Z dniem 1-go stycznia b. r. przeniosłem mój zakład wyrobu obuwia męskiego, 

damskiego i dziecinnego do domu własnego 10

przy ulicy Szewskiej L> 17
(naprzeolw dawnego lokalu).

Polecając się nadal łaskawym względom Szanownej P. T. Publiczności 
pozostąję z poważaniem

p;«

000000000000000

w Krakowie, ulica Floryańska L. 36, I. piętro.

00000000

Pierwszy Galicyjski Zoologiczny Zakład 
założony w roku 1897 w Krakowie. 

Właściciel A. Musiołek, dostawca c. k. 
ków ul. Sławkowska 16, naprzeciw

Warszawski 
Skład 

Przyborów foto­
graficznych

00 
00 
00 
00 
00 
00 
00 
00 
00 
00 
00 
00_

PALARNIA KAWY
,««Krokow,,,. poleca częściowo 

j hurtownie 
(RrL.irGirJillOin) wp6oroue gatunki

Rawypalcnej 
l '

OVUCIIl*OpUII1UV8

KRAKÓW P° C6naef’
najniższych.

M. JAWORNICKI-

najnowszym
" J i najlepszym spo 

sobem za pomoce

00
00 

. 00
00
00
00
00
00
00
00
00

Rządowo uprawniona

Fabryka wód mineralBych sztucznych i spccyalnycb taic^cii
pod firmą

K. BZĄCA 1 tUnCUKKI
w Krakowie przy wtloy św. Gertrudy L 4

wyrabia pod kontrolą Komisyi Przemysł. Tow. Lek. polecone przez toż 
Tow. Wody mineralne sztuczne, odpowiadające składem chemicznym 
wodom: Bilińskiej, Gieshtlblerskiej, Selterskiej, Vichy, Maryenbadzkiej, 
Hombug, Kissingen, tudzież Specyalnie lecznicze, jak: Litową, Bro­
mową, Jodową, Żelazistą, Kwaśną, oraz Wody lecznicze normalne 

z przepisu prof. Jaworskiego. 14
Sprzedaż cząstkowa w aptekach i drogueryach. Cenniki na żądanie franco.

C. k. wył. uprzyw.

FABRYKA MASZYN
pod firmą

L. ZIELENIEWSKI
#sa JL im --------każdego, ktokolwiek-USirZeCiaill potrzebował za- 

rzutki lub ubrania, 
ażeby się nie dal uwieść na oko elegancko wyglądąjącym na 
wystawach magazynów wiedeńskich ubraniom gotowym, które 
ani krojem ani odrobieniem nie mogą się równać z wykończonemi 
ubraniami z mojej pracowni; w cenie różnicy niema. A zatem

Łaskawi Panowie I zamawiajcie zarzutki I ubrania

u Zygmunta (bili, l(nwca w Krakowie,Wielopole 3,
obok głównej poczty.

Wypożycza się fraki i anglezy. — Wszelkie zamówienia na prowineyę 
uskutecznia się możliwie jak najprędzej. 205

W KRAKOWIE
wyrabia:

W oddziale I.

... Budowa
Maszyny parowe podług najnowszych 

typów, leżące i stojące ; własny patent 
Nr. 19274.

Pompy parowe dla wodociągów, dla 
kopalń i pompy domowe

Maszyny wyciągowe dla kopalń i ko­
łowroty.

Wyciągnie towarowe, żurawie itd.

maszyn
Kompresory wentylowe jedno i dwusto­

pniowe.
Urządzenia mechaniczne dla zakładów, 

przemysłowych, a mianowicie gorzel­
nie, tartaki, młyny, rzeźnie, gazo­
wnie itd.

Części transmisyjne najnowszego syst. 
Wentyle, zasuwy, hydranty itd.

t. urzędników państwowych. Sklep Kra- 
„Grand hotelu1*.  Hodowla: Półwsie: 
Zwierzyniec Willa Wisła. Meuaże- 
rya w Parku krakowskim dla P. T. 
Publiczności otwarta, zawiera wię­
cej jak 100 pięknych okazów wszel­
kich zwierząt. — Największy 
i jedyny zakład tego rodzaju w ca­
łym kraju. 20-to letnia facho­
wość nabyta w kraju i po'całej Eu­
ropie. Cenniki za nadesłaniem 5 h. 
marki. Poleca swoją hodowlę i re­
alną sprzedaż różnych rasowych 
psów od najmniejszych karzełków 
do największych olbrzymów. Młode 
Bemhardy od 25 złr. Z ptaotwa ró­
żne czysto rasowe kury, gołębie a- 

mer. indyki, kaczki, peking, emderskie gęsi, łabędzie, phwie, bażanty itd. od 
tych wszystkich jaja do wylęgu. Puhacze do polowania. Zawsze kilka set par 
kolibrów, zagranicznych ptaków, małych i dużych papug na składzie. Praw­
dziwe harc, kanarki od 6 złr. Angora koty, oswojone małpki, złote i srebrne rybki 
od 14 ct. Praktyczne klatki i akwarya. Najlepsza żywność dla ptaków, papug, 
ryb itd. Wypycha tanio ptaki i zwierzęta. Sprzedaż żywej zwierzyny. 
Baczność 1 Ostrzegam przed lichemi nie fachowemi w kraju istniejącemi 
sprzedawcami ptaków i psów, którzy z moją rzetelną firmą nie mają nic 
wspólnego i w prawd: e także żadnych zakładów tego rodzaju nie posiadają.

POSIADA NA SKŁADZIE: KOM­
PLETNE URZĄDZENIA POKOI 
JADALNYCH, SYPIALNYCH I 
SALONÓW, BIURA AMERY­
KAŃSKIE ORAZ SOFY WSZEL­
KIEGO RODZAJU, POKRYCIA 
MEBLOWE, MATERACE, PO­
DUSZKI, KOŁDRY, PORTYERY, 

FIRANKI I T. P.

PODEJMUJE SIĘz
URZĄDZEŃ POJEDYN­
CZYCH POKOI I KOM­
PLETNYCH MIESZKAŃ, 
TAPETOWANIA TYCH­
ŻE, ZAKŁADANIA FIRA­
NEK, STÓR, PRZERA­
BIANIA MEBLI - ORAZ 
WSZELKICH INNYCH 
ROBÓT W ZAKRES TEGO 
ZAWODU WCHODZĄ­

CYCH

W oddziale II.

■ ■ ■ Kotlarnia ■
urządzona do maszynowego nitowania.

Kotły parowe wszelkich systemów i wielkości; własny patent Nr. 1B173. 
Zbiorniki i inne roboty w zakres kotlarstwa wchodzące.

W oddziale III.

Zakład budowy mostów i konstrukcyi.
Konstrukcye mostowe, dachowe itp.

W oddziale IV.

Odlewaruia żelaza i metali.
Odlewy budowlane i maszynowe podług własnych lub nadesłanych modeli do 10 T. 

w jednym kawałku.
Wykonano do sierpnia 1905 roku:

Maszyn parowych, pomp, kompresorów 346 szt. II Kotłów parowych.............................. 333 szt
między Innemi pompa dla kopalni węgla H Mostów 58 sztuk wagi około 122UOOO klg. 
w Sierszy o wydajnośol 720 m3 w godzinie. n między Innymi most na Pruołe długi 230 mtr.

36 róśnych konstrukcyj żelaznej wagi................................. 3,350.000 kg.
między iaaeml Hala dworoa lwowskiego o wadze 1,360.000 klg.

Wydawca; Lucyna 8ica«pafi«ka. Redaktor wdpoMadjdaLuy: Ludwik fecwpafiikl.


